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Krtńa p ań s tw a
( Telegr „St. polsk.").

Wied ń, 28 października. (Z I z b y  p o ­
s ł ó w) .  Wczorajsze posiedzenie przyniosło 
znów ogromną, a dla skoalizowanej obstruk- 
cyi niemiłą niespodziankę Stronnictwa wię­
kszości, czując się silniejszo i bardziej zwar­
te, zdecydowały się swą wolę przeprowadzić 
i wreszcie położyć Koniec bezsensowym gło­
sowaniom Po niezliczonych imiennych głoso­
waniach nad wciągnięciem do protokołu naj­
głupszych petycyj, wybuchła nagle bomba,

Pod koniec posiedzenia prosi o głos prze­
wodniczący Eoła polskiego, p. J a w o r s k i  
do porządku dziennego i stawia następujący 
w niosek:

Z uwagi na wielką doniosłość i nie da- 
■ącą się odwlec nagłość załatwienia prowizo­
r ium  ugodowego i z powołaniem się na po­
dobne wypadki w przeszłości, stawiam wnio­
sek, ażeby od jutra, czwartku, c o d z i e n n i e  
O d b y w a ł y  s i ę  p o s i e d z e n i a  w i e c z o r ­
n e  d l a  d o k o n a n i a  p i e r w s z e g o  c z y ­
t a n i a  p r z e d ł o ż e n i a  r z ą d o w e g o  o 
p r o w i z o r y u m  u g o d o w e m .  (Oklaski na 
piawucy).

Wśród v it lkiogo poruszenia w Izbie wnio­
sek i J a w o r s k i e g o  otrzymuje poparcie.

Znany lew f yzowany, poseł F u  nke ,  pro­
testuje przeciwko t oiu imieniem niemieckiego 
narodu i wnosi imienne głosowaniu nad wnio­
skiem Jaworskiego.

P G l o e c k n e r  woła: Gwałt! Gwałt!
P. P a c a k  przypomina, że za czasów  

koalicyi inseenowano ten sam sposón postę- 
v suia ze strony niemiecko-liberalnej. Przed 
południem odbywały się rozprawy nad usta­
wą karną, w ieczorem nad reformą podatkową.

P. K a i  s e r  oświadcza, że on i jego to­
warzysze partyjni zawsze protestowali prze­
ciwko takiemu postępowaniu i robi zarzuty 
uawnieiszemu prezydentowi Chlumeckiemu, 
który pierwszy położył podv,aliny do og,ani- 
czenia parłam ntarnej wolności. Wniosek Ja- 
worskujgo — zdaniem mówcy — sprzeciwia 
się regulan incwi.

Po.-eł F u  n k e  cofa swój wniosek co do 
imiennego głosowania, albowiem godzi się 
na stanowisko Kamera i grozi, że wyciągnie 
z tego konsekweneye.

Puseł L u e g e r zaznacza, że zawsze 
kiytykow.ał prezydenta Chlumeckiego i pro­
rokował hecującej dzisiaj mniejszości, że 
ona moża być kiedyś poskromiona tą samą 
rózgą, którą dawniejsza mniejszość brała 
cięgi

P a c a k  zwraca s.ę z faktycznem sprosto­
waniem przeciw wywodom Kaisera.

Wiceprezydent K r a m a r z  zapuszcza się 
w dłuższą rozprawę z Steiwenderem. (W ło ­
nie \ iększości potępiają ogólnie stanowisko  
Kramarza !). Kramai z oświadcza że wniosku, 
Kórego celem byłoby ustanowienie porządku 
uziennego na większą ilość posiedzeń, nie pod­
dałby pod głosowanie, ponieważ dzisiaj mo­
żna głosować jedynie nad porządkiem dzien­
nym jutrzejszego posiedzenia.

Czesi wołają do Kramarza : ( .oho ! Nic 
n;e mówić, tylko głosować!

W Izbie powszechne niezadowolenie 
z powodu tego oświadczenia Kramarza Mło- 
dccaesi wołają: To błazeństwo!

K r a m a r z  mówi dalej, ze nie jest wy- 
kluczonem, aby wniosek co do porządku 
dziennego był postawiony w formie rezolucyi 
W tej myśli pojął on wniosek Jaworskiego. 
Zaprzeczenia na prawicy; z lewicy okrzyki: 

Tak nie id z ie ! to jest bezprawie ! pan jesteś 
sam ze sobą w sprzeczności).

W o l f :  Przysięgałeś pan na regulamin, 
czy me?

K r a m a r z :  Ja go t«-ż trzymam się!
W o l f :  i1 '.eprawda, (Hałas). Jesteśmy 

przyzwyczajeni do tego, że z tej strony po- 
sługują się brutalną przemocą. (Głośne za­
przeczenia z prawicy).

K i t t e l  : Teraz wiemy, dlaczego Kathrein 
poszedł!

» S l e i n w e n a e r :  Jeżeli jutro miałoby
] przyjść na porządek dzienny po za oskarże- 
! n.arm jeszcze coś innego, to mogłyby to być 

tyl io wnioski nagłe — i my będziemy obsta­
wali orzy tem, aby tuk było.

- rzed rozpoczęciem odczytywania nazwisk 
(Mo imiennego głosowania) opuszczają salę: 
członkowie stronnictw niemieckc-pnstępowego: 
m >mieckiej wielkiej własności i niemieckiego 
st ui.r>ictwa ludowego; pozostają w I z b ie : 
stronni, twa większości, antysemici i sooyali- 

głosowaniu uchwala Izba drugą 
cz przedłożonego przez wiceprezydenta 
P1 zą u dziennego, że jutro ma się odbyć 
f zenie wieczorne z prowizoryum ugodo­
we i 184 głosami pr ;eciw 30 głosom — 

rzeiiw głosowali antysemici, socyaiiści, Boj- 
„° i Daszyński, Jarosiewicz, Kozakiewicz, 

ąernpa, Kubik, Winkowski — małe, ale do­
brane towarzystwo.

V Następne posiedzenie jutro o godzinie 12 
ułudnie

P edeug ogotnych przypuszczeń będzie to 
p o leczen ie  bardzo burzliwe.

I  W iedeń, 28 października. Przeu jedena-
i głosowaniem imiennem na wczorajszem  

P"s „uzer.id zdarzył się wesoły epizod. Se- 
Iel rz S t o j a n , który aż do tej pory odczy- 

fywćl spis posłów, oświadcza przewodniczą­
c y m i  y.e jest już zmęczony tem u aawicznem  
czytaAiem nazwisk i prosi, aby zastąpił go 
inny sekretarz. Przewodniczący powołuje s e ­
kretarza D u lęb ę ; ten jednak wskazuje na

swe gardło i powiada, że jist  także już za­
nadto zmęczony, a przynajmniej prosi o marą 
pauzę.

Wiceprezydent Kramarz: Wszyscy sekre­
tarze są zmeczeni i proszę o małą przerwę. 
(Okrzyki z lew icy : Ależmy im za to zapłacimy 
kawę!) (Wesołości).

W i c e p r e z y d e n t  karci te wybryki do­
wcipu (Oklaski na prawicy).

W Izbie nastąpiła mała pauza. (Okrzyki 
na lew icy: Przerwij pan posiedzenie; zamknij 
p a n ! i

Wreszcieośwdadcza sekretarz P f e r s e h e ,  
że jest go tów czytać  i wobec tego mogą od­
bywać się dalej imienne głosowania.

W ie d e ń , 28 października. (Z Koinisyi 
parlamentarnej piawiey). — Komisya parla­
mentarna prawicy odbyła wczoraj dłuższe po­
siedzenie, na którem był także obecny pre­
zydent ministrów hr. Bndeni. Na tem posie­
dzeniu miała zapaść uchwała, że prawica 
mus. dołożyć wszelkich sił, aby prowizoryu n 
ugodowe o ile możności jakn-jrychlej weszło 
na porządek dzienny Izby. Uchwała ta zna 
lazła istotnie wyraz we wniosku Jawor­
skiego.

Co do kwestyi prezydenta nie postano­
wiono jeszcze nic definitywnego. Uchwały co 
do tego pozostawić no katolickiemu stroume- 
twu ludowemu.

W parlamentarnej komisyi podano dalej 
wszystkie postulaty poszczególnych stronnictw 
prawicy wyczerpującej dyskusji, — a w szeze- 
gulnoś- oma wian o gruntownie wniosek języ­
kowy Dipaulego i wniosek szk ilny Eben- 
hocńa.

Wiedeń, 27 października. W kuloarach 
parlamentu omawiano wczoraj bardzo żywo 
nowy projekt ugodowy barona Dipaulego. 
Ta nowa droga wynaleziona przez bar. D i­
paulego przedstawia się, jak następuje: Roz­
porządzenia językowe nie mają być zniesione, 
ale ich działalność ina być ograniczoną co do 
obszaru, a mianowicie nie mają być zastoso­
wane ani w okręgach czysto niemieckich ani 
czysto czeskich Czech i Morawy — ale jedy­
nie w okręgach o mieszanej ludności

Wszystko to naturalnie są jedynie po­
głoski i przypuszczenia.

Wiedeń. 28 października. Podczas gło­
sowania nad wniosKiem Jaworskiego odegiały  
s ę burzliwe sceny w korytarzach po lewej 
stronie Izby.

Wiedeńscy antysemici pozostali w sali. 
Posłowie z opozycyi w krużganku przed salą 
posiedzeń dawali całkiem niedwuznacznie w y­
raz przekonaniu, że w stanuwisku ząiętern 
przez antysemitów widzą dowód, iż antyse­
mici chcą dopomódz rządowi do postawienia 
prowizoryum ugodowego na porządku dzień 
nym. Naprzeciw tych posłow wybiegł Bielo- 
hlarek, częstując ich ep.tetarni takimi jak: 
„Satzgries Juden,“ „Salagries Witz“ itp.

Przyszło skutkiem tego do gwałtownej 
awantury zwłaszcza z Tuerkiem i Wolfem, 
na widok których wznieśli chrześcijańsko so- 
cyalni posrowie okrzyk: „Taka hołota n ie ­
godna parlamentu! To są bohaterowie zapa­
łu koniakowego! To jest partya butyki ko­
niaku w e,11 ■

Wolf, Tuerk wołali natomiast: „Widzie­
liśmy, jak Lucger wczoraj paktował w par 
lamencie z Badeniin11. Odpowiedź chrześemń 
sko socyalnych Brzmiała: „Piszcie to sobie 
w waszej denuncyatorskiej gazecie".

Wśród tego wyszedł z sali Lueger i sil­
nie -wzburzony wmięszał się w tumult.

„Mie wiem, czego chcecie? --  wołał do 
Tuerka i Wolfa

„Pan, odpowiedzieli mu, konferowałeś 
wczoraj z Badenim i pan to wszystko zrobi­
łeś “.

Na to Lueger: „To nieprawda, to kłam 
s tw o !4

Wówczas chrześ.djańsko-soeyalni poczęli 
w ołać: „Oto honor męski > honor stronnictwa. 
Wy nie macie prawa tego ta mówić. Wy je 
steścm parlyą komakową. Gdzież podział się 
wasz Schoenerer, bóg wasz?

Dla czegóż teraz uciekł. Połowa ludzi 
honoru jest tu jeszcze, lecz druga połowa 
stchórzyła i uszła. Podobni ludzie honoru 
siedzą w Radzie rmej^kiej, możnaby ich po­
słać na wystawę, lecz szkoda byłoby wysta­
wy, bo pies tam by się nie pokazał11.

Lueger zawołał wtedy wśrud w rza w y : 
Niewioin czego wy chcecie! Wniosku Jawor­
skiego bylibyście nie pokonali; to samo pra­
ktykował Chlumecky po sto razy.

Wasze postępowanie świadczy jedynie, iż 
nie macie o tem pojęcia, lecz ja mam je, 
jak tego gdzieindziej dowiodłem. .Ja wam po­
wiem, kto tu wrzaski wyprawia: ci sami, co 
najchętniej dziś, jutro głosować będą za ugo­
dą z Węgram , ci sam. wybiegli i utrzymują 
obecnie, że to my jesteśmy za ugodą. Posły­
szycie jeszcze, co ja powiem o ugudzio.

Słowa te, wyrecytowone w kuloarach 
przez Luegera narodowcom niemieckim, spo­
tkały się z ich strony z żywym protestem.

Wołano doń:
—  To wszystko nie prawda. My, niemie­

cka partya ludowa, wyszliśmy wszyscy razem.
Wzajemne zarzuty i Krzyki przeciągnęły 

się aż do chwil', gdy usłyszano dzwonek pre- 
zydentą i przekonano się, że głosowanie zo­
stało uKończone. Dopiero wteay poczęły gru­
py opuszczać korytarze, gdyż równocześnie  
zakończyło się posiedzenie.

Jutro (28) rozegra się stanowcza walka. 
Trzeba być przygotowanym na najgorsze 
ewentualności.

W iedeń , 28 października. N ow a Presse 
donosi: Komisya parlamentarna obradowała 
wczoraj od 11 rano do 2 popołudniu Rezul­
tatem tego długiego posiedzenia, na którem 
znajdował się także Badeni, była uchwała, iż 
p. Jaworski przy końcu dzisiejszego posiedze­
nia plenarnego przedstawi wniosek, ażeby od 
dzisiaj na idących po sobie posiedzeniach 
wieczornych obradowano nad prowizoryum 
ugodowem. Dowiedziano się wkrótce poiem, 
gdy członkowie komisyi parlamentarnej w y ­
chodzili z biura wiceprezydenta, że postano­
wili oni jednogłośnie działać ta k , ażeby pro­
wizoryum ugodowe zostało w czasie jak naj­
prędszym załatwione.

Czesi byli w wybornem usposobieniu. 
Ukuli oni sobie frazesik, którym odpowiadali, 
czyniąc aluzyę do trwającego dalej w sali 
głosowania na wszystkie pytania co do pla 
nów7 prawicy. Frazesik ten brzmi: .M lcet a 
hlasował — a diety f a s o w a ł (Milczeć i gło 
sować, a dyety pobierać).

Wśród tego odbyła kat. partya ludowa 
posiedzenie, na którem ratyfikowano przyrze­
czenie, złożone przez przy wódców w parla­
mentarnej komisyi, że popierać będą przyję­
cie ugody.

Twierdzą, że Darlamentarna komisya zaj­
muje się również pytaniem, kiedy ma przyjść 
pod obrady w plenum szkolny wniosek Eben-  
hocha.

Ogółem mowiuno o tem, że nagłe ustą­
pienie Rathieina stoi z tą sprawą w związku.

Kwestyą nowego prezydenta Izby komi­
sya parlamentarna wcale nie zajmowała się.

Wobec obawy ze strony Kuchsa i Eben-  
hocha bedzie musiała prawica pomyśleć o wy­
borze prezydenta z jej łona. Wobec tego 
prawdopodobny jest wybór Abrahamów ieza 
na prezydenta w którym to razie Kramarz 
awansowałby na Ego wiceprezydenta.

Dipauli zamierza wystąpić — jak gło­
szą — z nową propozycyą, chce mianowicie  
prowokować wybór komisyi językowej, a ró 
wnocześnie doprowadzić do tego, by podczas 
obrad komisyi sprowadzono zawieszenie broni 
na następującej podstawie: Rząd zobo­
wiąże się na życzenie wszystkich stronnmtw  
zasystować rozporządzenia językowe, a potem 
zmodyfikować __e stosownie do lokalnych po­
trzeb.

W iedeń, 28 paździornika. Bliskie Kathrei- 
nowi Tirolcr Stimmen  donoszą, że objął on 
jUż wczoraj agendy ,4\ve w Haliskim magi­
stracie. Kathn m odzyskał podobno znowu  
wyborny humor i miał opowiadać, że zrezy­
gnował z godności prezydenta, główn ic sku­
tkiem scysyi z Badenim.

Żądano od Kathreina, by złamał obstru 
kcyę, a on przecie nie rniał żadnej innej broni 
prócz regulaminu, którego zmiany sam zre­
sztą, przed laty jeszcze domagał się.

Szlachetne Kathreina pojęcie obowiązków  
prezydenta nie wszędzie spotykało się z na- 
leżnem zrozumieniem.

K l l O N M K A .
Popłoch na dworcu ko lejow ym . P izy  

onegdajszym  pociągu stryiskim. N r. 1717. odcho­
dząc} m o 10 rano z dw orca głównego we L w o­
wie, usłyszano nagle w jednym  z wozów trzeciej 
k lasy  silną det.onacyę, a w chw ilą później u j­
rzano w szystkich pazażerów  uciekających z p rze­
rażeniem  z wozów. Po uspokojeniu podróżnych 
aresztow ał kom isarz polioyi p. Rzepaczek jednego 
z podróżnych nazwiskiem  Ja n  M aziak, k tó ry  
w siadł do pociągu z nabitą  strze lbą  i ta  mu 
w wozie w ypaliła. Nabój był tak  silnym  że 
w yrw ał w wozie kaw ał sufitu wraz z dachem  
blaszanym .

Bliższe śledztwo policyjne w ykazało, iż Ma 
zialt odpokutuje w kozie swe zamiłowanie do 
polowania, zeznał bowiem do protokołu : „Jestem  
z zawodu kantyniarzem , zawód ten ml się sprzy­
krzył, więc postarałem  się o pozwolenie połowa 
nia koło P ustoray t. Dziś rano w yjeżdżałem  ce­
lem upolowania jak ie jś  zw ierzyny, k tó rąby  można 
sprzedać. W siadłem  do wozu przygotow any do 
polowam a, gdy  je d n ak  do przedziału  weszło j e ­
szcze osiem osób, chciałem  zdjąć kapsle, s trze l­
ba w ypaliła ...11 — skutkiem  czego niedoszły 
nem rod dostał się w raz z m yśliwskim i przybo- 
ram i do kozy.

W  O g llisk ll k o b ie t  odbędzie się dziś we 
czwartek d. 28 b. m. o godzinie 7-mej wieczo­
rem W a l n e  Z g r o m a d z e n i e .

K roniczka p r o w in c jo n a ln a .  W W i e ­
l i c z c e ,  w niedzielę, odbyła się uroczystość 25- 
letniego jubileuszu straży pożarnej ochotniczej. 
Na uroczystość przjbył uaczelnik Związku straży 
pożarnych ks. Anlam Sapieha. Rano ks. dziekan 
Twardowski odprawił nabożeństwo i poświęcił przy- 
bory straży. Następnie odbyła się defilada straży 
i obchód w sali radnych, podczas którego wręczc 
no publicznie odznaki 20-letniej służbie w straży 
pp. drowi Zygm. M ierzyńskiemu, Antoniemu M a­
zurkiewiczowi, zastępcy naczelnika i Jauowi Ni 
zińskiemu, komendantowi. Po zwiedzeniu strażnicy 
przez ks. Sapiehę, odbył się o godz. 2-iej obiad 
uioczysty, do którego zasiadło 100 osób. Na u ro ­
czystość nadeszły liczne telegramy.

Pożar we wsi D u b k o w c a c h ,  w pow. Hu- 
siatyńskiin, zniszczył w tych dniach kilka zagród 
włościańskich. Szkoda dochodzi do 2000 zł

W fabryce braci Fijałkowskich w C z a ń c u  
zdarzył się st-aszny wypadek. Robotnik Jakób 
Stańczak, układając drzewo, spadł z wysokiego 
pokładu belek, a jedna z nich zmiażdżyła mu gło­
wę. Śmierć nadtąjuła natychmiast

W bursie im. Tad. Kościuszki, w Z ł o c z o -  
w i e, znalazło pomieszczenie w ubiegłym loku 
szkolnym 10 uczniów gimnazyalnych. W ydatki 
wynosiły 1783 zł.

W  S t a n i s ł a w o w i e ,  w przyszłą niedzielę, 
prof. Bryła wygłosi odczyt o powieści Sienkiewi­
cza: „Quo vadis“ Dochód przeznaczony na gi­
mnazjum w Cieszynie.

Z C z e r n i o w i e c  donoszą: Jeden  z tu tej­
szych agentów ściągnął tutaj z Gahcyi 80-ciu Ma­
zurów, obiecując im duży zarobek. W łościanie 
przybyli do Czerniow'ec, ale wtedy agent oświad­
czył, że niema dla mch roboty. Ofiary niesumien - 
nego spekulanta pozostają w krytycznem położe­
niu... Nie mają z czego żyć i za co powrócić do 
dom u!

Z B u e z a c z a  donoszą iż w niedzielę w ie­
czorem, zdarzył się tam straszny wypadek. Nie­
jak i Krzyżanowski z niewiadomej przyczyny 
uderzył w twarz cnłopca 17 letniego, W iszniew­
skiego. Chłopiec znany ze złego życia, odgrażał się, 
wreszcie pozornie się przeprosił. Krzyżanowski 
tymczasem pił z dwiema krewnemu Gdy krewne 
odeszły przystąpił do niego znów chłopiec i wi­
docznie szukając zaczepki, nalegał, aby go po­
wtórni# uderzył, jedną zaś rękę trzym ał znacząco 
w tyl schowaną. Kłótnię przerwał szynkarz, żyd, 
wyprawiając chłopca z piwiarni. Wyszedł t ł i  
i Jj^zyżanowski, wesoły, niczego się nie spodzie­
wający — a może po 6 minutach już nie żył, 
cały krwią zalany. Morderca p^awdopoacbuie no­
żem szewskim podciął zmarłemu gardło. K rzyża­
nowski był silnie zbudowany i dopiero przed m ie­
siącem wrócił z wojska. M ordercę zaraz uwięziono.

Z Sniatyna  donoszą n am : Grono nauczy­
cielek tutejszej szkoły żeńsKiej uczciło pamięć 
zgasłego wieszcza narodu śp. Kornela U j e j s k i e ­
go , urządzając za spokój duszy jego duia 19 bm. 
solenne żałobne nabożeństwo. Podczas mszy św., 
młodzież szkolna śpiewała na chórze Ks kanonik 
F ischer, w krótkich a pełnych rzewności i uczu­
cia słowach, uprzytomnił zgromadzonej na nabo­
żeństwie publiczności życie i działalność wieszcza 
podnosząc jego zasługi, jako najlepszego chrze­
ścijanina, syna ojczyzny i obywatela.

Żałować należy, że istniejące w Śniatynie 
tow. „Szkoły Indowej" i „Sokoła '1 zapominają o 
swem zadaniu i celu; a przecież tu na kresach, 
tembardziej powinne one pam iętać, że dewizą ich 
ma być rozbudzanie ducha . patryotyczuego i pod­
trzymywanie go przez obchody narodowe. Towa­
rzystwa te istotnie nie żyją tylko weg. tują im ien­
nie. Członkowie płacą miesięczne wkładki i na 
tem działalność tych towarzystw się kończy! To 
też podzięki i uznania należą się tym paniom na­
uczycielkom. które nie zważając na trudnuści, ja ­
kie im stawiano, dopełniły obowiązku dobrych Po- 
leu i chrześcijanek.

Wystawa r o ln ic z o -p r z e m y s ło w a  w Ki 
jowie została zamknięta d. 14 b. m. W dniu z„ 
mknięcia odwiedziło ją  202.268 osób.

Przym u sow y  p ow rót  em igran tów  g a ­
l icyjsk ich . W Cormons znajduje s’ę obecnie 
135 wychodźców galicyjskich, których pomimo 
starań konsulatu w Rio de Janeiro i gotowości 
centralnego rządu brazylijskiego, nie udało się 
osiedlić w stanie Paraua, przepełnionym obecnie 
siłami roboczemi. Rząd stanu Minas Geraes, ode 
słał ich własnym kosztem do Genui, zkąd doBiah 
się do Cormons. Z tąd  będą odesłani do gmin 
przynależności

Zagadkowa zbrodnia  W  Chicago sta­
wał w tych dniach przed sądem przysięgłych fa­
brykant kisz k Adolf L iitgen , pochodzący z Gii- 
lersloh w W estfalii. Akt oskarżenia zarzucał mn, 
że zamordował własną żonę i wrobił ją  w kiełba­
sy. Sędziowie jednak nie byli zgodni i dla tego 
się rozeszli. W yrok tam może zapaść tylko 
wtenczas, jeśli panuje zgoda wśród sędziów Sen­
sacyjny ten proces przyprawił miasto dotąd o 
150 000 dolarów kosztów. Sędziowie obradowali 
przez 70 godzin. Niewiadomo, czy odbędzie się 
nosy termin.

Groźny p o p łoch  w b o ż n  ey . Z P e te rs­
burga donoszą, że bożnica w Jekateryuosław iu 
była przed kilku dniami, widowiskiem strasznej 
sceny. Gdy bóżnica się zapełniła, krzyknął ktoś 
gore ! W bożnicy powstał straszny popłoch i u • 
spokojono się dopieio wtedy, gdy na chórze za­
śpiewano. W  wielkim ścisku i tłoku zostało w.e- 
le osób poranionych. Okazało się, że pupłoch 
ton wywołali jacyś złodzieje, ażeby w zamięszaniu 
mogli kraść i plądrować. Opryszków już ujęto

T rag iczn y  v ypadek  zdarzył się w Leut- 
schen w Czechach. Major Ludwik Bnosek. w chwili 
ślubn padł na ziemię rażony apopleksyą.

L r z ę d o w o ! Przed tygodniem jak  wiadomo, 
stracono w Wiedniu zbrodniarza, DoleżaG. Otóż 
w liście wypadków śmierci t d 15 b. m. magi­
stra t wiedeński zanotował ten fakt w sposób na­
stępujący imię i nazwisko: D oleial Ferdynand. 
Z atrudnien ie : kantorzysta. W iek : la t 25 Miejsce 
śmierci . Landesgenchtsstrasse 21 Przyczyna 
śm ierci: ndar wskutek uduszen ia(!).

k rw aw e w ese le  cygańskie . Z Kolonii 
donoszą: Podczas odbywającego się na polu we­
sela cygańskiego, w którem brało udział przeszło 
180 osób, wynikła kłótnia, a potem bijatyka. No­
że i rewolwery były w robocie.

M spraw ie  politeiiniki w W arszawie.  
Z Petersburga don szą, iż w końcu listopada mi- 
nisteryum oświeceiua wyśle do Warszawy i Odes­
sy biegłych, ażeby zbadali na miejscu, w jaki 
sposób mogą być tam utworzone wyższe zakłady 
naukowe specyalne, a mianowicie zakłady polite­
chniczne.

W y szczeg ó ln ien ie  P o laka  za granicą.  
Donosiliśmy wczoraj, że na wystawie w Brukseli 
jeoen z Polaków otrzymał G ra n d  Pn'x .  Dziś do­
wiadujemy się. że takie same odznaczenie spotkało 
także jednego z Lwowian : imanuwicie p. Józef 
Rylski, właściciel pracowni ubiorów męskich, przy 
ul. K opern ka, otrzymał od sędziów brukselskich 
również G ra n d  P r i z  za swoje wyroby.

Przeciw7 P o lakow i. Gazety poznańskie do­
noszą, iż nowo mianowany konsul amervkański, 
p. Zbigniew Brodowski w W rocławiu, me podoba 
się P o s t , ponieważ był prezesem „Związku 
polskiego’* w Stanach Zjednoczonych. Post  nazywa

go polskim ag:tatorem i nie spodziewa się po mm 
didatniej działalności w przemysłów, m o ięgn 
włocławskim, Inne hakatystyczne pisma ta w e  
ostrza zeby na Brodowskim.

Dl n a u c z y c ie l i .  B ały  ozkoine okręgow 
w Krakowie, Rzeszowie, Drohobyczu i Nadwornej 
ogłosiły konKurs, celem nadania BHkndziesięcm 
posad nauczycielskich. —  Termin po au o
grudnia. , ._

Upadłości. Sąd obw. w T arnopo l^  
lil na otwarcie konkursu do majątki Leofo da 
Lettowskiegc nieprotok. kupca towarami awa 
n-emi tamże. -  Termin dla zgłoszenia pretensyj
do 14 stycznia 1898. . . .

T ow arzystw o  przyrodników  polskich  
im. Kopernika, rozpocznie swe naukowe ze rama 
w d. 9 listopada br.

M ia n o w a n ia  w  są d o w n ic tw ie . Sąd k ra -
jow y wyższy w Krakowi© zamianował o cya ami 
kancelaryjnym i w7 X . klasie rang i:

1. P rzy  sądzie krajow ym  w yższym : u) Pr ° 
w adzącego Księgi gruntow e w K alw aryi ' v * 
Tcbórzew skiego oraz kancelistę sądów ego v 1 
kii P io tra  M ałachowskiego z .przydzieleniem o u 
do służby przy sądzie krajow ym  w Ł ikov
b) kancelistów  sądow ych : Franciszka V) endeke- 
ra  w J a ś le ,  M ikołaja Łapickiego w Krakowie, 
Adolfa W y soczańskiego w K rakow ie i Adama 
W anickiego w Podgórzu.

2. Przy7 sądzie krajow ym  w K rakow ie. 
a) prowadzącego księgi gruntow e w Krzeszowi 
cach Ju lian a  K arm ańsk iego ; b) kancelistów  są­
dow ych w  K rakow ie ty tu larnego ofieyała Anto­
niego Czubrynskiego, M ichała Przybyszom skiego. 
Ja n a  Zająca recłe Paśm ionkę Lubina Dobrza 
skiego, K azim ierza M iecznikowskiego veł. W ali­
górskiego, Vv ładysław a Poruszyńskiego, Bole­
sław a B iberstein Starow iejskiego, pełniącego cza­
sowo obowiązki zar-.ądcy domu więziennego J a ­
na Michałowicza, A ntoniego Sajewicza, Ja n a  Bułę 
i Zygm unta S irrm ontow sk iego : c) kancelistów
sądow ych: S tanisław a W yrw ińsk iego  w Sokoło­
wie i Em ila Domiczka w Podgórzu.

3. P rzy  sądzie obwodowym w Tarnow ie.
a) adjunktów  kancelary jnych  sądu obwodowego 
w T arnow ie: Ja n a  Licliańskiego i Franeiszl.
W an tu ch a  ; ó) zarządcę w ięzień w T irnowie T e­
odora Bogdanow skiego z pozostawieniem go na 
dotychczasow tm  stanow isku służbow em ; c) kan­
celistów7 sądow ych : L udw iaa Sowińskiego w T .r 
nowie F ranciszka G aw lika w K rośnie, Aleksan­
d ra  Polańskiego w Jaśle , Zygm unta D ąbrów - 
SKitgn w  Tarnow ie, M ichała Smarze w 1 um o­
w ie i S tan isław a Jak iińsk iego  w Bieczu.

4. przy sądzie obwoaowym w Rzeszowie .
a)  prowodzącego'księgi gruntowe t  erdynunda Bo­
czonia w Rzeszowie; b) kancelistów sądowych. 
M icnała Pirożka w Wieliczce, Gabryela Sm olana 
w Kolbuszowej, Antoniego W ilhelma Prószyńskiego 
w Rzeszowie, Wojciecha Sierosławskiego w R ze' 
szowie, Jana RytarsK iego w Rzeszowie i ptłnii 
cego czasowo obowiązki zarządcy domu wignon- 
nego w Rzeszowie kancelistę extra  s ta jum  Adolfa 
Szw eigerta;

5. przy sądzie obwodowym w Nowy ni Sączu. 
u) adjunkta kancelaryjnego sąau obwodowe
w Nowym Sączu Antoniego Kankoffeia ; l>) kance­
listów sądowych: Józefa Bossowskiego w Nowym 
Sączu, Edm unda Triblinga w Nowym Sączu, J -  
Macbowicza w Tarnobrzegu i Ludwika Lariscba 
w Nowym Sączu; e) zarządcę więzień przy 84 1C 
obwodowym w Nowym Sączu Tadeusza Du_iko- 
wskiego z pozostawieniem go na dotychezasowem 
stanowisku służbowem; .

6. przy sądzie obwodowym w W ado«icac 
o) adjunkta kancelaryjnego sądu obwo >w
w Wadowicach Ignacego Ziobrowskiego; o) pro 
wadzącego księgi gruntowe sądu obwodowego w W a­
dowicach Franciszka Podw iną; c) kancelistów 
dowych: F ilipa Sidoraaa w Wad wicach, pe nią 
cego czasowo obowiązki zarządcy w ęzien Jana 
biujaka w Wadowicach i Mrnhała J atki n * 
w Ja śle ; .

7. przy sądzie obwodowym w Jaśle . a) pro 
wadzącego księgi gruntowe sąuu obwodowego' <a 
śle Leona W einaraj />) kancelistów są ow n 
w Jaśle : Wincentego L a su  i Adama Ney ara ,
c) zarządcę więzień sądu obwodowego w as e 
Macieja Pinkasa z pozostawieniem go u -u 
czasonem stauowisku słnżbowom;

8. przy sądach powiati wych : a) Prow
cych księgi gruntowe: J o z e f a  Kowalskiego w
górzu dla Podgórza Winceutego Ha matę w 
nie dla krosna. : ó) kaneefistów w yc • 
ciszka Jarosza w Dukli a la  Dukli, Hi aiegi 
nickiego w Gorlicach dJa (JpThc, Jana 
kiego w Tyczynie dla TyozyDa Mic kjewl.
ko w Żywcu dla Jordanowa, Józe Kubasa
cza w W ojniczu dla Wojnic a, °un  kleg0 
w Brzeska dla Radiowa, Sebas4yna
.  s i *  u .  « Ł -
P odgurzu na Żabna. Jana Cza Trzclńgkiego 
szowicacb dla Krzeszowic, Anto g ^
w Brzostku łla  Brzostk*,
w Gtogowie i la Głogowa, W  tomic, Ale-
lowskiesro w Niepołomicach d dlft Grybowa

za w crijo 
w Pilź 

dla Mil
s s s  hsi“
W „ d , .  .  B» ;

Dieckiege w Mai P 1" W ‘a-

naka w Ciężkowicach dia Oięż > Groelego 
bia w Bochni dla Limanu 'ej. * W ilkicskie-
w Ropczycach afa R ipczyc, E m u  n g -^ k iew i

go w Andrychowie dla Andrychowa Kocha
jaka w Muszynie dla Muszyny ADtOD1®g°Mełe8zko 
we Frysztaku dla Frysztaka, G ẑegor g  wrycza 
w Krościenku! dla Krościenka S z y j n a  Sa
w Kętach dla Kęt, Antoniego Mnicha
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Skawiny, Jaua Knnzendorfa w Chrzanowie dla 
zauowa, Jakóha Raduuiewicza w Żmigrodzie 
Żmigrodu; M ichała Saldmana w Brzostku dla 

a iora i Augusta Gajewskiego w Czarnym D unaj­
cu dla Czarnego Dunajca.

Radu izkolna krajowa uchw aliła na po­
siedzeniu z dnia 25 października b. r. 1. Z a ­
tw ierdzić nom inację  ks. M arcelego Chm ury, rz. 
k a t. proboszcza w  Bełzie, na duchownego człon­
k a  do rad y  szkolnej okręgow ej w Sokalu 2. Za 
W ierdzić w ybory : k s . P aw ła  Sapeckiogo i H eń ­

ka Z auderera na delegatów  Rady powiatowej 
i’ R ady  szkolnej okręgow ej w R opczycach ; hr. 
h ro la  D zieduszyckiego i ks. P io tra  Szankow skie- 
g aa delegatów  R ady  powiatowej do R ady 

a -*  ol-n aj okręgow ej w S try ju  3. Zatw ierdzić w y ­
bo ry  na reprezen tan tów  zawodu nauczycie lsk ie­
go do R ad  szkolnych okręgow ych: M ichała Sku- 
m iela, nauczyciela kierującego szkoły ludowej 
w  M szanie Dolnej do R ady  szkolnej okręgowej 
w L im anow ej; L udw ika Skoreckiego, n a u c z y ­
ciela kierującego szkoły ludowej w Kaczanówce, 
do R ady  szkolnej okręgowej w Skalacie ; Ja n a  
R am pały, nauczyciela szkoły ludow ej w  Jab ło n ­
ce N iżnej. do R ady  szkolnej okręgow ej w Turce, 
W ładysław a H rzysztofow icza, nauczyciela szko ­
ły  ludow ej w Capowcach, do R ady  szkolnej o k rę­
gowej w Zaleszczykach. 4. Z atw ierdzić w  zaw o­
dzie nauczycielskim  w  szkołach średnich  nau- 
czycie'1 Ja n a  T ra lkę  i W ojciecha Grzegorzewi- 
cza w gim uazyum  w S try ju ,

D y rc k c y a  p o c z t  i telegrafów przeniosła 
ofioyaia pocztowego Bolesława Filasiew icza z K ra ­
kowa do Lwowa.

I

Zajtti fcraeiie. nitne i artysiyczIIP

E e p e r tu a r  tea tra ln y .  T eatr hr. S karbka:
D ziś w czwartek „Opowieści Eoffm aua" op. fant. 
Offenbacha.

W piątek po raz pierwszy „T urn ie j'1, dram at 
w 5 akt. Kozłowskiego

L w ó w , 23 października. 

Proce*  o obrazę  czci
Spraw a o obrazę czci p. E rn e s ta  B re.cera 

wczoraj nie została jęszcze dokończona. Po po ­
łudnie. tiw ało  zrow u nieskończone p rzesłu ch iw a­
nie p. B re ite ra , jako  św iadka. P otem  znowu od ­
czytano stosy aktów  i dokum entów  z procesów, 
k tó re  m iał przedtem  pan B W reszcie po zam ­
kn ięcia postępowań] i dowodowego spraw ę o godz. 
pół do 8-m ej wiecz. odroczono do dzisiejszego
ranka.

awans w armii.
( Telegramy „Słowa PoUkiegou).

R ied eń  28 października.
„D ziennik rozporządzeń dla arm ii" ogłasza 

nastęnujące m ianow ania:
Aroj książę Józef F erdynand  kapitanem  17 

pułku p. — Komendant korpusu I . w Krakowie 
generał Albori gencraRm  zbrojmistrzem.

F e ld m arsza łk am i - p o r u c z n ik a m i:
G enerał-m ajorzy S iehert (10  aywizya piech.), 

książę Esterhazy przy ambasadzie austryjackiej 
w Londynie; W oat Maksymilian generał inżyn.eryi 
bonw. w Koszycach; Latseher, geueral-inspektor 
pionierów; C e rri(1 6  dyw ), Sciikrobanek (1 dyw.) 
Nowy vun W allersberg, dywizyonier obrony Kraj. 
we Lwowie; Ilotbsm ann von Hochsan (28 dyw.); 
Ucber ‘ 1 bryg. a r t.j; Allizaer, d y rek to r arsenału 
artyleryjskiego; Mullik, dyrektor arfcyleryi 14 kor­
pusu; W iener (4 dyw.); Hoffmann von D onners- 
berg (19 dyw.), Yaresamn von Yares (18 dyw.;.

G e n e r a l - m a jo r a m i  :
Pnłkownicy Sebadek von Schadekfels w bry­

gadzie obr. kraj. w Przemyślu, bau e r - Hansl (68 
bryg.), Kenia (29 bryg.) M oeik \on  M oerkeustein 
(3 bryg ), Dragclloyics von Draohenburg (k ra ­
kowska brygada obr. kraj.), Blondein (34 bry­
gady), Steinbrecher (lwowska brygady obrony 
Krajowej), L atseher (33 brygady), von T rap - 
pel (2  b ry g ), Zanie (83 bryg. bonwedow), Perl 
(69 bryg.), br. Attems 14 bryg. kaw,), M att (59 
bryg.), Laube (14 Dryg. art.), Resch (26 bryg.), 
Perczel de Bouybad (kom endantura 1 budapeszteń- 
sKrngo okręgu obr kraj.), K lolucar (46 bryg. 
honwedów) Goergey de Georgoe et Toporcz (81 
bryg. honwedów), Tbiele, dyrektor zakł. artyl., 
Zawodsky (3 bryg. a rty l.), Ulrich (6 bryg. art.), 
H oli (4 bryg. a rt.) , Cenna (10 bryg. a rt.). ~

P u ł k o w n ik a m i :
W  generalnym sztabie podpułkownicy : Kns- 

manic, szef szt. 14 korp., Bockeuheimer yon Bo- 
ckenhe^m (79 p.), Borowic (17 p ), Pidoll von 
Quintenbach.

\V p i e c h o c i e  podpułkownicy: G ru n d (8 1 ), 
P eppa (68), Funke (35), Smejkal v. Lnlorad 
(84j, b au e r (67), W ischin (75), F ischer (1), 
Mandlblneh (54;, Hallavauya v. Radoici (50), 
Beim (37), Sestak (96), P ridalek z 3 pułkn strzel­
ców ces. do 4 p, strzelców ce?.), B itterl yon 
Tesseiiborg (p telegr. k o l ), Daubleb3ky v 8ter- 
neck (p. strz. ces.), Bastl (8), Wolff (16), Schey- 
re r (3 p. strz. ces.), L ee b (4 7 ), Heydenreich (13), 
Schuessler (89) i Nyiry (9).

W k a w a l e r y i  p jdpurkcw uicy : br Mag 
deburg komendant 8 p. dragonów, Lyro v. Onor 
komendant 12 p. d ra g . br. Bigot kom endant 1 
p. drag  , Igailfy Komenaant 11 p. d rag  , Sarhse 
instytut ekwitacyjny, Fetgel komendant 13 pułku 
huzarów,

\V  a r t y l e r y i :  Maresch (7), B ellm cnd(2 ), 
Welz ( 4 Heissig (5), Soldan (p. art. wałowej 1), 
M ueller (1), M ascnauer (2), Moscbitz (min. 
wojny), Srhuppler (niższa szk. realna w Guensj, 
TLer (komendant placu w Bruku). Nagy (kom isja 
asent. w Kos-y-,ach), poza służbą h r. Cbotek 
(ochmistrz dworu arcyksiężnej E lżbiety), hr. Gri- 
raun i (w stadnmie wojskowej w Mezoehegyes) 
Komposcht (w stadu, wojsk, w Stulweisenburgu),

P o d p u łk o w n ik a m i
V  s z t a b i e  g e n e r a l n y m  majorowie: 

K irchbacb (25 ayw.), Karg (dyw kawał, w Kra 
kowie), Hawel (13  korp.), Schmidt (naucz fach. 
szkoły aum inistracyjnej), Schleyer (ł 9 dyw.), ks 
D ietrichstein adjut. przyboczny cesarza, Tschurt*- 
schenthaier von Helmheim adjut. przyboczny ks. 
W indiscbgraetza, F o s  (4 korp.), Ziegler kaw djw . 
w W iedniu, Scheuchenstuei (11 corp.), Kalliwoda 
sztab generał.;, CziDuika (6 korp.), Alojzy k s . 

Schoenburg H artenstem  adjut. przyb. w am basa­

dzie w Berlinie, z usunięciem go z tego stanow i­
ska i przeniesieniem do rezerwy gen. sztabu.

W i n i y n i e r y i  m a j o r o w i e :  Hanzeko- 
vic przydzielony do 70 p. p., Meduna yon Ried- 
burg dyrektor inżyn. w Trydencie. K olischer przydz. 
do 67 p. p., Porges dyrektor inż. w Brixen, K uk 
dyrektor inż. w M ostarze.

W p i e c h o c i e  m a j o r o w i e :  Gerber (30), 
Uhle (58), Zawadil (88), Boicetta (40), Ratkovic 
(12), Jacobich (50), Lazic (70), F renzl (93), Pła- 
nitz (14), L an y a r(8 0 ), Hartmann (26), Pistel (30), 
M unteauuu (31), Hron (54), Wilk (36), Roscbatc 
(1 strzelców cesarskich), Balleutovic (100), Hanke 
(szkoła kadetów w Budapeszcie), Dąbrowski (78), 
W’aguer (70), F itzuer (ministerstwo wojny), Knopp 
(78), Schandru (96), Feicn ter (9).

W k a w a l e r y i  m ajorzy: Czerny (drag. 5), 
Hartelm ueller (drag. 14), Falkensm iu (drag. 11), 
Grossmann (drag. 9), Kundniann (drag. 81), Sret- 
kow (buz. 15), W erner (ułan 3), Luksaudor (huz. 
10), Ogris (huz. 14), bar. Gayer (drag. 3), L azar 
(buz. 3).

W a r t y l e r y i  p o l o  w ej  m ajorzy: Staleg- 
ger, Malliczky, Held.

W a r t y l e r y i  f o r t e c z n e j :  major Hoeger.
W  o d d z i a l e  s t a d n i n y  w o j s k o w e j :  

major Fesz).

Swozil (13 ułan.), barou Aehrenthal (z 13 p. 
nów do 21).

uła-

N a jo r a u i i :
W  g w a r d y i  p r z y b o c z n e j :  rotm istrz 

Lescnitzky.
W s z t a b i e  g e n e r a l n y m :  kapitanowie

I. klasy Rebracba Czibulka (3 korp.), K /auss 
(2 dyw.), roń Tamasy (z kanc. wojsK.). Loebl 
(dyw. kaw. w Stanisławowie). Reinold, Wysoko- 
miejski, Lenz, Rosner (ostatni czterej powołani 
zostali równocześnie do służby w sztabie genera l­
nym;. Miknlas (33 dyw.), Schay (prof. w szkole 
wojennej), Józef nr. Stnergkh (w am oasaazie ber­
lińskiej) mianowany równocześnie przybocznym 
adjatantem  cesarza i attache wojskowj m.

W s z t a b i e  i n ż y n i e r y i :  Kapitanowie
I  k lasy : Sehrig (11 korp.), Tertain przy dyrek­
c j i  inżynieryi w Przemyślu, W iktor v. W iatro- 
wice (4 korp.).

W  p i e c h o c i e :  kapitanowie: G laeser (26), 
Karge (54). F iitscn  (25), Baceilla (50), Hippisch 
(79), Kiszczukiewicz (z 24 p do 94), Tuffek (z 
24 do 98), Stubna - Bajo Bibaly (52), jśehaff (z 
15 do 35), Koenig >71), Popovici (37), Tschoch- 
ner (88), Dolsac (do bośniack. 1 p.), Sujaric (do 
bośniaek. 4), E xier (22), Mateuinga (1), Rume- 
ro v ic  |8 1 j, Vncic (37), Schubert (41), Spiadler 
(5 ), F roscbm air (12), Pucbyr (100), Tbanheiser 
(do pionierskiej szkoły kadetów), baron Fiedler 
(do szk. kad. w lasbrucku), Gelb (do strzel, cesar­
skich 3 p ), Duerfeld (do 3 p. strzel, ces.), D i- 
mitrievic (41), Beim (3), Yukuyie (do 4 p. bo­
śn ia ck ), Stioeta (67), Novak; 69), Caesar (27 j

R otm istrzam i II. kl.: 
M i a n o w a n i  p o r u c z n i c y :  
G eppert (5 ułan.), Scbram (z 7 

7 p. dragonów), baron Lazzarini (12 
cbalski (6 ułan.). Pettko (5 ułan ), Ghaub 
do 8 ułan.), D’Almeida (z 11 do 12).

p. ułan. do 
ułan.), Pu- 

(z 13 ,

P o ru czn ik a m i.
M i a n o w a n i  p o d p o r u c z n i c y  w u l a  

D a c h :
Scbaschetzy (8), W edl (z 11 do 8), Wiese 

(6), Courard (12), hr. Segur-Cabanac (7), baron 
M orpurgo (13), Salzmann (8); w huzarach A rtner 
(14), P rih radny  (12).

greckich i tureckich. Dotychczas nie zdołano  
usuuąć trudność wynikających z artykułu III. 
umowy prelitmnarnej oraz z kwestyi odszko­
dowania osób prywatnych.

nii a u t .

P od p oru czn ik am i.
M - a n o w a n i  kadeci u ł a n ó w :
Cadil (81, S retec (6), Garapich (13), Cermek 

(11), Bunsch (7), baron Coudenhove (1), Nowotny 
(41), hr Thun Hohenstein (12), br. Ledócbo- 
wski (3).

w  a r ty le r y i  polnej k ap ita n a m i 1. kl:-. *8
Bloch (1), Braun (1), Roeszler (11), W iai- 

m er (31), Neumann (30), Zelinka (1 bryg.,.

Kapitanam i I kl
M i a n o w a n i  p o r u c z n i c y  

Mezzadri (32). Assmaou (28), 
korp .), Schnlhof (28). Straub (1).

Rithiers (11

Z targu p ien ie  snego.
W iedeń, 27 październ. Alpejskie Towarzy 

stwo górnicze i 34-10. Węgierskie akcye kre 
dytowe 385‘50. Akcye anglo-austr. 162'75. 
Akcye banku I mion 290 50. Akcye kolei po 
łudniowej 82 2o. Losy tureckie 5 9 -70. Akcye 
kolei państwowej 334 — . Akcye kolei Lwów  
sko-Czerniowieckiej 287'—, 4-procent. galic. 
obligacje propinaeyjne z 1889 r. 97-75. Akcye 
tytoniowe 1 5 2 — . Węgierskie obligacye inde- 
mnizacy.,ne 97-60.' Akcye kolei Ebental 26D75. 
Akcye banku dla krajów koronnych 216-50. 
4-procentowa ^węgierska renta złota J2D85. 
Akcye banku związkowego 251- — . Węgierska 
renta papierowa 99 75. Kredytowe ziemskie  
452-— . Kredyty 302 25. Rimamurania 257 50. 
Rubel pap erowy 1-27-50. -  Usposobienie
spokojne.

ostatnie notowania główniejszych

i

P o r u c z n ik a m i:
P o d p o r u c z n i c y :  Pokorny (11 

ger (33), E rle r (30), G< rczyński (33), 
F rendel (28), Rabel (1), Ubelaker (31)

), Bambei  ̂
J a n a l (1),

P od p oru czn ik am i ■
K a d e c i :  Hr. Resseguler (1 korp .), Szoenyer 

(11 korp.), hr. W odzicki (1), Hoegler (31), Has- 
seubauer (11 korp.), N runer (U  korp.), Sołtys 
( 3 2 1, Blaba (10 korp.). Bauer (10 korp.) K ra ­
marz (29), Szokolay (10 korp.), A renstorff (10 
korp.), Prohaska (29).

Berlin, dnia 21 października. K.edyty 
ąustryackie 220 90, Kolej państwowa 142 50 
Komandyty 198’— , Laura 169 25, Boehumor  
192 yO, Harpener 185 90, Kolej Ostpreusaon 
91-90, Kolej Mitleluieer 9? 50, Kolej Meri- 
uional 133 10, Kolej Henry 11175, Renta wło­
ska 92 60, połud- 35-70, Mławka 80 'TO, tmki 
114-50.

W kaw alery i
R o t m i s t r z e :  Czerny (ul. 6), Kleeberg 

(d /ag . 11), Seyff ihuz. 7).

W a r ty le r y i  polnej  
K a p i t a n o w i e :  Ńejsser, Piskur,

Jahii, Gall, Loebl, Langer, Jouaschko.

r
Lallic,

W art wałowej.
K a p i t a n o w i e  J k l a s y :  Pospiłil i Maad'-y, 

Mayer, Asebenbrand, G ruenberger, T ittl, Staiudl. 
Tarnoczy, Mack.

W arty lery i  fortecz  tej
K a p i t a n a m i  J k l :  Grigar i A usterlitz (2), 

Lang i Smrcek (3).
K a p i t a n a m i  II . k l . : Porucznicy Hauken- 

stein (2),  R oebr (3).
P o r u c z n i k a m i :  Józef Stąube.- (2) H e­

rold ( i )  S tanber Sy'yester (3), Ę isne/ (3), 
Stejdl (3), Kodolitscb (2), Scbnayuer (2 ;, Poscn (3).

K a p i t a n e m  a u d i t o r e m  I, kl.; K apitan 
Brosig (z  56 do 68).

K a p i t a n e m  11. k l . : Porucznik Milota
w Przemyślu.

P o r u c z n i k i e m :  Podporucznik Z arbarie- 
wicz (56).

L e k a r z a m i  s z t a b .  11 kl.: dr. U rbanik, 
ar. Molltor i dr. Niesner w Kiakowie.

Oprócz tegp otrzymali frrip. bar. Lederer 
z gwardyi przybocznej godność generała kawaleryi, 
fmp. oaron Handel Mazetci tytuł 
a  fmp. GraJI godność generała kawaleryi.

P q sztabu geperąinego przydzi.elęm zostąli 
także pornpzuicy T oerk (9), Kuliński (L j), g i ­
nęli (55) M cjster (89), br. Tnuu H ohersteip j)  
ul.), Diehtl, Schuch, K jbast i VYretsehko (5 ul,;, 
Hubischta (1 dyw art.) i Nowak ii  1 pion.).

t f f l e l c l a  z b o ż o w a .
(Telegram  „Si, P o k k .u).

W iodeń, 28 października. Na targu efek­
tywnym irwa w dalszym ciągu tendeneya, po­
myślne dla pszenicy, ponieważ oferty w do­
brym towarze z Węgier są słabe przy umiar­
kowanym popycie naszych młynów. Od za­
mknięcia tyg"dniowego ceny utrzymują się 
dobrze, z wyjątkiem towarów terminowych 
które wczoraj popołudniu były bez obrotu. 
Notowano: żyto na jesień 8 ’75 do 8 77, żyto 
pa wiosnę' 8'85 do $'57, owięs na jesień 6-66 
do 6-§8, kukurudzę pa maj-częrwiec p-38 do 
5 -4 0 -

W  spirytusie eeny utrzymują się Sprze­
dano 400 hektolitrów kontyngentowego spiry­
tusu do dostarczenia w ciiigu mies. grudnia 
do wyboru sprzedającego po 17-75, gotowy 
notowany jak następuje: płacono 1 9 —, żą­
dano 19 50.

feldm arszałka rolniczy
i

g ospocta ust w a  k ra jo w e g o ,

K apitanam i 1. klasy.
K ip  i t a  no  w ie  II. k l a s y :  Petkovic (40) 

Brcka (9j, K ucera (58), Kadic (45), Sr.iotta (77), 
Boeb v. Kostkion (13 strzel.), Nowak (10), Po- 
k rupa (20), Ludwig (30)

D etraudacya
Przegląd tygodniowy.

K apitanam i Ji. kl
Porucznicy Andres (24), WMauaki (z 17 do 

41), U llsperger (z 14 do 41), Landa (z 13 strz. 
do 9 s tr z ) ,  Horak (z 55 do 40), Steinitz (z 12 
s t r : . do 24), Aiietzl (z 6 do 95), Jśygadlowicz
fz 77 do 96), G oettlicher (z 3 do 77), JStraub
(z 91 do 9).

F o r  u c z n ik a m l
P o d p o r u c z n i c y :  Baron Busscbe Yppen- 

bnrg (szk. kat. w Łobzowie), Jakubsche (95 ; 
Yiimmer (57), G roeler (80), W ondra (90), KIo- 
bassa (12 pion.), Spie!vogl ( 2 4 \  L iebal' (95), 
Boehm (90), Polivka (89), Jerzabok (5 5 ), KL 
tschak (z 42 do 13), Huiik (80), Lnx (201, Tan- 
ochek (58), D ei (z 17 do 55), ćzecb (15), Kess- 
ler (15), Aronowicz (z 73 do 13), Puntschert
Iz 15 do 13), Dulewski (95), Repka (801, Sokul-
=a1 (15), F itte ra  (40), Sei ert (9 5). II-iudl (77), 
Rautenkranz (z 92 do 10), Sehmeiser i9), F irbas 
(24), Gottlieb (55), Schnsrer (9 j, R-diuski (90), 
D oppler (41). Petecki (80), Schiecht.i (9), Ł n a  
cher (77;, Polesny (95). Hradec (4 5), . Basek 
(z 67 do -55), H u b a l (z 53 do 80), Bławaty (58), 
A ichwalder (z 7 do 55), Biły (15). Z ;ll« r (VTb.

w krakD w spienił T o \y. ubeziiieczeii
( Telegramy , Słowa Pofckiec/g*).

K ia i r .w ,  27 października. Ogłoszenie Dy- 
rekcyi Krakowskiego Towarzystwa U bezpie­
czeń o defraudacyi w-ywołało w całern mie- 

i ście wnelką sensacyę

Sprzyjająca pogoda ubiegłego tygodnia po­
zwoliła dokończyć jesiennych robót w polu 
Na Węgrzech ukończono zmor kukurudzy 
obliczają średnią wydajność. Ze  Stanów Zje- 
(inoczonvch don szą o dobrym zbiorze kuku­
rydzy. Ąijierytaiifpj/.je zasiewy bardzo się po
p raw iły  w sku tek  p iz ęp a d ń jąn y c ą  w o s ta tn ic h
czasach deszczów. Pod psźepi ę zajęto'daleko 
większy obszar niż /oku ub egłego. Na W ę­
grzech wcźpsme ^ąsiewy wyglądają bardzo do

doty,-“ s : r „ Ł r , Uzes'a w i K '“ “kowskl9so k  ' v , ( ; s  w
robactwo i myszy szkodę wyrządziły, ^lemn.a- 

sbiór

P o d p oru czn ik am i.
K a d e c i :  Feistm antel (15), Schwertduer (10 

p io n ). W alentin (56), Krasowski (89 ), Risy (9 0 1, 
W ambera (30), Hon U (9), Wolf (45), Schneider' (11 
pion). Zaw adzky Ju liu sz  (13), K apłan (58) .B alling 
(1 )), 5 ogl (2 0 1, *-id'a (24), Mussil (30 strzelc.), 
H ueoner (95), F ischer ( 1 5 ,  Podziornyl (41), 
H acranek  180), C ecatka (z 81 do 80), Beseu 
dorfer (z 97 do 24), Schm id (40 , Ec.kerth (89), 
Z aw adzki A leksander (40) Y lasic (89), E spig  
(40), P a te rn o s te r  (9 0 1, W o lf Jó z e f  i S trieb l (57), 
H u ette l (58), P rochaska ( 3 0 1, K izel (9 pion.). 
W idm an (57), Schubert (77), Vaczek (90), Bk. 
schek (77), B rand l (12 pion.) G erznofer (41), 
D ollanski (15), Textorisz (24), D ulem ba v. Ala- 
banda (80), B ulla (12 pion.) K y tk a  (10 pion.), 
Schindelarz (68), B rueckner (9), K rolop (13), 
K ratochw illa  (z 9 do 24), K lejsner (12 pion.), 
M oebwald (13;, Toeroek (15), Ja u ern ig g  (z 67 
do 551, G rom -R ottm ayer (55), Supanc ( 4 1 1, Uj- 
m ann (56), F r ie b ( lO ) . P rem auer (80), A dam izka 
(24), H erfu rtb  (15), Z daril (89), Halew icz (20), 
K ub iezek-H arrm ann  (80), L ux R udolf (z 41 do 
80), K ubiczek Em il (80), F roelich  (90), Simon
(9), P a u k e rt (10), H oyadik (20), Jovanovac (57), 
L au terbach  (40), V ogler (58), G erber (30), Hoeil- 
riegel (89), B a rte l v. B a rtb erg  R ohrschejd t (20), 
Laszloy (45), Suess (13), P aw lik  (58), W ill (77), 
R upcic (15), G re if i 45), Form an (58;, N ebuzka i 55), 
G uth (30), R u e b en lau e r (55), YTasicek (40), D it 
tm ann v. V endeville (56), Goy(80), Lem ocb (95), 
M attuschka (55), H eppner (95), H erge t (13), W orell 
(57 ), T rautm an (41), Fischer E rnę >t (45), Niemetz 
v. Moronski (10), Hnrkiewicz (45), Jovauesic (13), 
W aniek (89), Mach (90), Honl (45), Gercsavics
(10), F ra m  (95;, F o -rs te r  (57), Przibil (56), 
H anak (41), F iala (77), Pados (40), J iranek  
(z 84 do 10).

Rotmistrz, am i 1 kl.:
M i a n o w a n i  r o t m i s t r z e  II.  k l a s y :  

H r. Koziebroiizki (1 ułan.), Madeyski von 
poraj, naucz, jazdy w Theresiańskiej aaademii,

Śledztwo rozpoi-zął na podstawie anoni­
mu ze Lwowa dyrektor Romer. Po wykryciu 
braków w kilku pozycyach, zasuspendowano  
natychmiast zaocznie Czesława Kieszkow- 
SKiego. Księgi głównej brak.

Sprzeniewierzenia spełniono przez o b ­
c i ą ż e n i e  r a c h u n k u  z.a l i c z e k  o s o b  
w y s o k o  i d a w n o  u b e z p i e c z e ń  y c h ,  
a p o d o b n o  i p r z e z  w y p ł a t y  f i k c y j -  
n y m  n i e b o s z c z y k o m .  T r w a ł o  t n 
c a ł y  s z e r e g  l a t

Dotąd wykryto brak 60.000 zł., zachodzi  
jednak obawa dalszych defraudacyj. Telegra­
fowano do Warszawy dla ZDadaniu, czy  
w stosunku reasekuracyi nie okażą się jakie  
oszustw a.

Zapewniają, że prokuratorya 
wkroczyła w tę smutną sprawę.

państwa

Teleoramy Mn  p o ls k o Dl

Berlin, 28 października. W tutejszych
sferach dyplomatycznych, widocznemi są sta 
rama o to, aby zajśois darmsztackia pozbawić 
wszelkiego znaczenia politycznego, a wytłuma­
czyć je rzeczywistą potrzebą spokoju, jaki na­
leżał się caroai Z iscis to przybrałoby jed­
nak poważniejszą donio dość, gdyby miała się 
-prawdzić wiadomość że istniała rzeczywi­
ście bezpośrednia wymiana depesz m iędzy  
carem Mdcołajem a wielkim księciem badeń- 
skitn.

Z Karlsruhe donoszą do Berlma, ze po 
rozmowie W. księcia z kanclerzem Rzeszy 
oczekują tam urzędowego referatu o praw­
dziwym przebiegu rzeczy. Jak bardzo Fiancya  
zajście to chciałaby wyzyskać, wynika z pa 
ryskiego telegramu, twierdzącego, ze car chciał 
uniknąć oględzin nowego^ pomnika cesarza 
Wilhelma I, do czego byłby zmuszony w ra­
zie przybycia z rewizytą do Karlsruhe.

Z u r y c h , 28 października. VV kantonie 
Zurychskim od dawna już panuje niezadowo­
lenie ze sądów nrzysięgłych Ponieważ zeszłe­
go tygoania sędziowie przyp ęgli uwolnili od 
winy robotnika, który z rozmjsłem ciężką 
zadał ranę swemu przełużouemu, oburzenie 
to wzmogło się bardzo; silna panuje agitacya 
celem wywołania ruchu, któryby domagał się 
zniesienia mstytucyi sądów przysięgłych ; 
zdaniem przywódców fego ruchu , wybieram 
przez lud sędziowie będący członkami sądóvv 
karnych, więcej dają gwarancyi wydawania  
sprawiedliwych wyroków.

P etc isb u rg ,  28 października. Wedle dal­
szych raportow ofiarą katastrofy zasztaj w p e ­
wnej cerkwi w Chrnielewie padło 50 osob,
9 ciężkie a 150 osób lekkie ponFsło rany.

K onstantynopol,  28 października,. W czo­
raj nie odbyło się posiedzenie pełnomocników
mi ii i hi w aj wwrr '■gngnii w1 n w ib tm ^

ki dały na Węgrzech zbiór mnmj njż średni 
W Niemczech wyglądają zasiewy dobrze. Ró­
wnież w Austryi i u nas s ań ozimin jest 
dobry.

Wywóz z Ameryki był bardzo ożywiony. 
W ogolę od 1 sierpnia dotąd wy wożono do 
Europy co tygodnia przecięciowo po 1,022.000 
centn. metr. — gdy w roku zeszłym wywóz 
wyposH tylko po 942 000 centn. metr., a w r. 
1895 tylko po 809 000 centn. metr. ljuropa 
potrzebuje co t^ązipij milicm centn mety. zboża 
morzem przywiezionego. Wobec więc zwięk­
szonego tegorocznego przywozu, gdy jeszcze 
po ukończonych roDotach jesiennych tutejsi 
ziemianie rzucili się silnie do młocki i wielkie 
ilości zboża na targi dostarczają, musiały za­
pasy w Europie w ziość  znacznie. To są głó­
wne przyczyny, że tendeneya towarów zbo­
żowych jest zupełnie spokojną, i ceny nawet 
na główniejszych z nich się poniżyły. Konsu­
menci coś także do tego się przyczynili, bo 
trzymają się w rezerwie i pokrywają tylko ko­
nieczną bieżącą potrzebę.

Po do szczegółów obrotu targowego, to 
w Nowyin Aorku cena towaru gotowego ob
njżyła się o łL  ceid a na dalszy termin o
cent. To jednak nie odbiło się na targach an 
gielskjcb, które ani usposobienia, ani cen nie 
zmieniły

T-lko na termin czepwcowy mała zniżka 
się pojawiła. Berlin za przykładem Anglii ża 
dnych zmian nie wykazuje.

Targ wiedeński w pierwszych dniach 
ubiegłego tygodnia był zupełnie ospały. D o­
piero w połowie tygodnia ożywienie nastąpiło. 
Termin jesienny się kończy. Spekulanci zaan­
gażowani na dostawę w terminie jesiennym  
wzięli się do pokrycia. To jednak wystarczyło 
do ożywienia tylko dnia jednego. Juz na dzień 
drugi cisza zupełna zapanowała na targu w ie­
deńskim, a ceny chyliły się ku zniżce. Tylko 
owies zrobił wyjątek. Kupna na pokrycie 
trwają w nim ciągle i utrzymują cenę zł. 6.51 
po 6.53. Na wiosnę notują owies zł. 6 69 do 
6'71. lnue gatunki zboża w stosunku do po­
przedniego tygodnia wszystkie spadły. Psze­
nica na jesień przy cenie 11-84 do 1F86 stra­
ciła 21 c l ,  na wiosnę przy cenie 11 76 stra­
ciła 16 ct. Żyto notowano na jesień 8 96 do 
8-98, więc niżej o 16 ct., na wiosnę 8 82 do 
•8-84 tj. niżej o 12 ct. Kukurudzę na jesień 
do 4'9s do ó"02, .uzej o 5 ct., a na wiosnę 
5-38, niżej 8 ct. Nawet gotowy towar stracił 
w cenie. Pszenica i żyto straciły 5 do 10 ct 
Tylko gotowy owoc zyskał centów 10.

Zakupuwano najwięcej obce zboże, a mia­
nowicie rosyjskie, nawet w okolice Wiednia. 
Węgierskiej pszen.cy było mało i to najpośle- 
drhejs'ych gatunków, które kupców nie znaj­
dowały. Jęczmienia było mało na targu. Na 
wywóz me kujjowano, bo połu-iniuwo-r}iemiee- 
kie targi za nim ig nie pytafy

Oto 
targów :

-  Y ork: Pszenica na październik
97-87, na grudzień 97-37, na maj 95-50 cen­
tów za buszel.

H a m b u r s . Pszenica mocniej; holsztyńska 
' miejscu 173—184. Żyto mocniej; meklem- 

burskie w mieisou 1 3 5 - 1 4 5 ;  Kukurudza 93-— . 
Owies nocno. Jęczmień spok. — Olej rzepa­
kowi 60. — Okowita mocno, w paździer-
niku-listopadzie 20-37, w li-stopadzie-grudniu 
20-37.

P a r y ż :  Ls.enica mocno, w  październiku 
29 40, w Bstopat zie 29-10, w styczniu kwie­
tniu 28 65. Mąka mocno, w październiku
62.90, w listopadzie 62 25, w styczniu kwie-
tniu 6U15.

O desa: Odeska ulka (9 pud. 20 funt) 
107 kop., ozima 9 pud. 30 fu n t) 108 koi 
zyto (9 pud. 5 funt.) 6 7 -  68 kop , jęczmień 
4 7 - 4 8  kap,, owies 6 9 - 7 2  kop., kukurudza 
4 9 —50 kop.

K raków : Płacono pszenicę białą: 10-60 
zo 11-54); czerwoną 10 70 do 11-90 z l  
ółtą 10 60 do 11-85 z/., żyto 8-20 do 8 85 
t., jęczmień browarny 7 -  do 8 50, na pą- 

s#ę 6 25 do 6 75. owies 6 80 do 7-4o sl„ rze­
pak koni oz czerwony

do — ■— wszy-
13 30 do J3-50 zł.,

— '— do — •— zł., biały — 
stko za 100 kilogr,

Lu ów 28 października Pszenica 10  7o do 
11 50  zł., żyto 7 60 ao 7 75, jęczmień bro- 
\ arny 6-— do 6-75 jęczmień p astew  y 8- -  
do q-75, owies 6-35 do 7 —, rzepak ISfóO do 
13 — J gro eh —■ — uq —•— , kukuryuza star.
— do kukurydza nowa — •— do
— zł.

Osmtnie notowania wiedeńskie w telegra­
mach.

W mące ograniczały się obroty na rea-
lizacyi poprzednio z iwartych intere-iów. No­
wych zakupów nie robiono, i ceny lekko się 
poniżyły.

Notowano w WTiedniu- Nr. 0 złr-
21- do 21-50, NT. l  z fr. 2Q 'J  ^  
2 1 — Nr. 2 zł. 19-70 do 20-20, Nr 3 
złr 19 40 do UJ9.U, Nr. 4. z j t , H;-2o 
do 19 70, Nr. 5 zł. 19-— da 19-50, N r 'f i  
zł. 18-8Q do (9-20, Ny. 7 * l « - _  do
19 — , Nr. 8 Zi). 1 'L -  do 18-— , Nr.
«7* 16'5,Q do 17-50, Nr. 8% zł. ló. -  do i f i —,
. 1 n *f. 10 50 dn U; według nowego nu­
merowania: Nr, 0  zł. 19 90 do '21-- Nr 1
zł, 19-50 do 20 Nr. 2 zł. 19 — do 19-50 
Ni. 3 «?. 1s-5j do 19"— , Nr. 4 zl. Itr -  do
1 9 - - .  Nr. 5 zł. 17-— do 18 20, Nr. 6 zł. 16 50
do 17-5(ł, Nr. 7 J  15- -  do 16 —, Nr. 8 zł 

-  lo 10-50. Mąka żytnia Nr. 0 zł. Li ­
do 16-50, Nr. 1 zł. 1 4 - -  do 14-50, Nr. 3 zł
10*—- do 12

Otręby były w zaniedbaniu i ceny chv 
iły się ku znizce. Notowano : ciensie. pszeni­

czne 4 40 do 4-50; gmbe z l  3 1 0  do 3 ‘8Ó 
żyinie ocj zł. 4-30 do T^O.

^pr.-ytus \y brajli dospituoznej podaży 
cjąszedł w gotowym towąrze do 18 zł 90 et- 
gotowania na dalsze terinma toły  słabsze  
po 17-60 do 17.8'). e

Ki-oehniul kartcilany i wyroby dekstry- 
pow 3 ętharowywano nieoo taniej Obroty byt. 
Cfltkiem normalno. Krochmal pszeniczny bez 
zniianv.

N otow ano: krochmal pszeniczny prima 
25 do 26 zł., średni od 19 do 20-50 zf or- 
djna.ny io 1.- >0 z upakowana m, ZiemuiC 
czany wysoki 14-— do 14-50, prima 13-— do 
13 50,  ̂ secunda 9 -5 0 -1 0 -5 0  z ł ,  terUu 8—9 7,1 

pipjh' grzy zupełnym zaatojp 
cep nip zmteni|y. Notowano Rzepak na sty­
czeń !utv zł, 13 20 do f3 30. Za to var 
wy płacone 13'— do J3 5Q.

Nft}1': Terpfńivrja i pokosty wzmocniły
w  ió.
Nuto ./ano olej en gros 36 do 37 z -  

w beczkach zł 37--- do 37 50, lniany austrya- 
cki 27-50 do 28 50 zł. holanuzki 26-- do 
2 7 - -  zł. angielski 26-— do 27-— zł.

Z nasion bv| wielki popyt za konieczyną, 
która się utrzymała w ceme.

Chinlfel przy niezmienionych cenach nnał 
liczne obroty. Kupowano wiele na potrzebę 
miejscowa i na wywóz.

Notoiyarjo.; a 8,aaz z y. 1897, z«.
do 95, z "krgs u 85 qo 95, Auschmski  

czerwory zl. 65 do 72, zielony 43 Jo 50 zł
/  ł iu szczów , pod wpływęm ospałego n- 

spo§"bieaja na targach nierogacizną, straciły 
smaleo i słonina po 50 ct.

Płacono, za smaiec prima5ó 50 do 56 50 
złr.. secunla  ił 52 — do 53-— Słonina biała 
stołowa zł 57"— do 58"—, en gros za 100 
kilo bez opakowania.

Łój został oez zmiany. Za to margaryna 
idzie w gorę. Masło mimo licznych dostaw 
utrzymału cenę wskutek silnego pobytu ze 
strony konsumentów.

W ełna we.H) przekonania posiadaczy pój­
dzie w górę. Wnioskują na to z szczupłych 
zapasów w składach fabrycznych

Usposobienie targów jest mocne, chociaż 
na zagranicznych targach panuje zupełna ci 
sza Obroty wełną ząmorską. zwłaszcza o rz ) - 
lądkową, nmąły spo ojny przebieg pq cenach * 
do ostatniej aukcyi londyńskiej, przy poszu-^  
kiwąrpu gatunków wy żs zy ch

Targ jja bydją
Ną poniedziałkowy targ wiedeński zwre- 

ziono bydła rogatego na rzeź ogółem 5651  
sztuk; w tej sumie było z Galicyi 277. z Bu­
kowiny 232 szuk.

Przebieg targu był mdły,
Ceny byłv takie same, jak w zeszłym \v- 

godnią,
_ 'L całego spędu pozostało ruespizedahyco

"•ho sztukł
Wołów z Galicyi i Bukowiny sprzedano: 

80 sztuk po 3o do 41 zł., 146 sz^ak po 30 
do 34 zł., 73 sztuk po 25 do 29 z ł ,  20 sztuk 
po 40 Jo 42 zł. za centnar metryczny żywej 
wagi. Buhaje podtuczone, bez różnic pocho­
dzenia, kupowano po 25 do 31 zł. * krowy 
podtuczone po 23 do 31 złr. bydło chuda 
dla masarzy po i 6 do 24 zł.; również zk cen­
tnar metryczny żywej wagi.
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